
ŚLĄSKIE LEGENDY
Pokoloruj rysunek. Zapytaj członków rodziny, czy słyszeli historie o kleklimontkach.

Mówiono: „nie kładź się na polu, bo Cię kleklimontki poskakają”.
Kleklimontka była też kojarzona z młodą dziewczyną z potarganymi 
włosami, owiniętą w białe lub błękitne szaty. Mówi się, że porywała 
dzieci w worku, który ze sobą nosiła, a w ręku trzymała sierp lub 
drąg, którymi robiła krzywdę pracującym na polu w samo południe. 
Są tacy, co mówią, że gdy ktoś zasłabł na polu, to miał udar 
słoneczny, ale nigdy nie wiadomo... 

Kleklimontka

Kleklimontka – na Śląsku określana jest też jako: przypozna, 
przypolnica, chabernica, szatanka, połednia, klynkanica, biała pani, 
żytnia baba. Jej imię nawiązuje do słowa „klekać” pochodzącego 
z gwary śląskiej i miało związek z tarmoszeniem oraz tratowaniem 
zbóż. Na Górnym Śląsku wyobrażano ją sobie jako starą i brzydką 
kobietę ubraną w tradycyjny śląski strój. Podobno napadała na 
ludzi przebywających na polu i ich dotkliwie deptała.


